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—  2  K rnkaw a. -—
K ń r a  22 L ip ć a  r. b‘. pó' sześc iodz ien -  

l iy c h  po p ’*ach ' U czn ió w  o b y d w ó c h  L ic e ó w  
K r ś k o w ik ic j r  na  A m f i te a t rz e  W ła d y s ła w śk o -  

j J o w o d  aWsfctm', cfeluięćyii w o b y c z a jn o ś c i  i 
n au K ach  b y ły  r o z d a w a n e 'p u b l i c z n i e  n ag ro d y  
i  'św ia d e c tw a  i o e h w a ł y .  T a  u ro czy s to ść  a ło -  
d z ie ź y ,  w ’ k tó re y  n a d ż ie ia  oBiawiaiiic s i ę rw 

ś t i y f n  w s c h o d z ie ,  o ż n a y m u le  ro zp o cz ę te  d o ­
s k o n a le n i3. się d z i e ł o ;  o tw a r ty  b y ła  p rzez  
P ło r e k to i a  L i ć e u t r  I .  o d d z ia łu ' ,  p r z e m ó w  § , 
W k tó rey  w y r a z i ł ,  A  ih w ila  n a g ra d z an ia  i '  
c h w a le n ia  (U c z n ió w ,  up irży ien in ia  n s i ln o ść  i 
t r u d y  Naucżyó!etóVv'h rz ta  pos taw a d ó b rań -  
s ż e y v m ło d z ie ż y  , k tó r e y  ra d o ś ć  z 'o c e n ie n ia  
sWey w artość! , '  > sk ro m n o śc ią  i wśfydliwości§i 
c lef t tu io  s ię  w  ich  tw a r z a c h  , ti! ic h  sż la ch e -  
fH* c z u c i a ,  k tó r e  3 ię  w y n u r z a ię  z g łę b i  ich  
serca , . b ę d ę ę '  pierWszę rę k ó y m ip  w tłz ięcznó- 
i ó i , sp w y ra ź n o  c h a r a k t e r y ;  w" k tó r y c h  oy- 
cow ski S ł p d  d ey  K ra iny  JW , K u ra to r ;  R o ­
dz ina -  ley  m ło d z ie ż y  1 i P u b l ic z n o ść ; -  w yczy fu -  
i ę  u r o C z - y s t e ' ś l i i b y i ż  W c a ły m  tawódzifc,'  
p r z y s z łe g o '  sw eg o '  życia’ , u ś i ł c w a e '  b ę d ę d o ­
s k o n a l i ć  s i ę . ź e : u p ó n f i n k i  i • św iadec tw a  , 
i tó rc h r i i  z a s ż c j y c j  się,- pon io sę  na ło n o  tw cy 

r o i %i»y .3 . «ś«S« • ic h  ’ sdUtk w j l e i p :łzy t t d s i s i ,
J L  ■'■■■ i- '

a za ich  p . 'd n ie tp  ro z rzew n il i  s i ę ' i  oycow fe, 
w id z ie ć  ich' zech cę ,  spsiedzi, p rź y ia c is le ,  zna-  

io in i  ich  ro d z i c ó w ,  i - s w y m 'd z i e c i o m  za w zó r  
do n a ś la d o w a n ia  w śk a ż y w a ć  b ę d ę ; n a g ró -  
d ż f ń r  za t  i  p o c h w a le n i ,  w ro c z n ik a c h  sW ych 
p o w o d z e ń ' , d z ie ń  dZ is ieysży ' ry izńacźp '  zś. 
p ierw szp- ep o k ę  ' i  n a s t ę p n y m  pokó leh id ri i  po* 
daigc itr i te’’J W .  H ra b i  K u rś to ta  ’ o d św ie ż a ć  

b ę t } * ' t ę 'p a m i ę ć  i c ż a ść ’’, H k p - k u  ś w ie t n e m u  
d ó in ow i 'iegn byli p rz e - ę ć l  i c h  n a d d z ia d y 1 i ia -  
k ij’ czu lę  te t-aźnicj sze g e n e r a p y e 1, p o h in ik i  
z d ś “z d o b ro c z y n n y c h  ręk* JW'. P re z e s a  S e n a ­
tu  Rzćidzpcego' W . M .  K rako w a  i h e g ó  O k rę -  

gu ’p r ż y i ę t e J, u w ie lb ia ig i r  o p i e k ę , t r o sk l iw o ś ć  
i  s t a r ś n i e  w r i W t r f c ż a n E  i d o s ta rc z e n iu  

w s z e lk ic h  sposobności ć w ic z e n ia '  s ię*vv  vby- 
czaynOśći i n a u k a c h  , t ro sk l iw ie  c h ro n ić '  nę- 
dg, i s ć h ó w a i g 'o n e  w ;e  w a ro w n e  t a y b i l i , 

k t ó r e ’ sg b l j ź k ie  i d i  se rca .  N a k Ó i i ie c ’ złoży­
wszy p o d z ię k o w a n ie  N a c z e ln ik ó w  i O ycow sk ie -  

go R zęd u  tey  k r a i n y '  i JW ; K u ra to ro w i  za 
ich  d o b ro c z y n n e  m ł ó d z t - ź ę  o p n k o w a n i e  s i ę ,  
p ó ru ć z y ł  i c h ’ w zg lę d o n i  i ty c h  , k tó r z y  m a ł p  
i s k ie rk ę  pocigtkoW eg© ś w ia te łk a ,  i a k i e m n i ł o -  
d ż ie ź ,  podczas popisów i a ś n i a ł a ,  w y d o b y l i ,  a  

p o św ia d c z ;  wszy , - iż  w szy ść j  ’ l i t a n i i  wir-’ byli 
p o w o ln i  ' i  k a r n i , > 'p ra w ie ,  w ię c e j  ia k  t y t i j c



aniiiwjeln ™yłfczywszy jzlćhow.alł 
I M M i n n i  c l iy c z t i ę ,  życzy ł  i m  maydprzey*
c n ie y ,  iżby w  n as tęp n y m  roku  z a s łu ż y l i , w  
i a k  nayw iękssey  liczb ie  n a  nagrodę ,  lu b  p o ­
c h w a łę .

Poczem  JW . K ura to r  m ó w ił  nas tępnie  : 
“ SzłNowNA PmBLięzsościi Z grom adzen i  tu  

J todz ice  , K rew ni,,  O p iekunow ie  i C o ś c ie ,  
p rzy b y tek  te n  w ychow ania  naukow ego  0$- 
jwiedzaięcy ! przy  ym iycie z us* moich w y ra ­
zy  czu łeg o  podziękowania za te n  dow ód tro­
skliwości W aszey o powodzenie szkó ł  p u b l i ­
czny,1ch. T ro sk l iw o ść  ta  pe‘ śc is łym  iest
e y i a z k u  ze  szko łam i,  gclyź o ile św ia tła  P u ­
b liczność  pyzękonanę będzie  o po trzeb ie  ną-  
rzkowego wychownia.,  ,9 He sairia zwrócone 
gnieć będzie oko na postępek s z k ó ł ' l u b  ,0 - 
aych  w a d y » 0  -v t® d oznaw ać  będg «n-

,{?edu k u  wzrostowi i zakw itn ien iu .
IsTie chodzi t ń  ty lko  p  dostateczne ob- 

in-yślenm p o tr z e b ,  i zaępf trzęp ie  Ins ty tu tów  
n a u k o w y c h  , iakie * łioynego szafunku  fim- 
duszów , • ogiargt T w oi#  Szanow na P ubliczno- 

: | c i  będpcych , w.ynjkaj a le  potrzebny iesi ta  
mieustaige^Twoja o w łasne dzi,eło pieczołowi­
to ść ,  pwp ptm ęęflchp e  zam iłow anie  f w ycho­
w a n i e ,  r a a k  i ęy.wijiza.cyi, o;va dgźnośp ku  
wzniesieniu, w K ram  ra sz y jn  tego wszystkie­
go  , go  $hh?ł>f , co pożytek przynosi j ażeby 
t e n  D uch  £j$ęjujj |czy ~ę?iiw#.* n ie u | ta n n ie  i 
wszędzie t d t  m.łodziężji szkojom pub li­
cznym  powierzony, j ą k ’ j na .okęło nyęźów, 
k tó izy  prace i t a jen t  jj swoie nayistotnfeyszeniu 
dobyu "p ó łec zęń i tw a ,  łjp szczęściu żyi?cych

przyszłych j-ędjimi, pośw ięca j*  Bezwgt-
pięfli** ! skład asób k ie ru n k ie m  szkół i n au ­
cz an iem  młodzieży t rudniących  się , , nięzbp- 
<??y%  n 'gdy  ’8 Pybwey drogi iakg po wpław® 
w ychow ania  pubbcznega  Wskazyiię , chociaż.-.
łlk’ .diśl w n jey  trosklivyey o dobro wspóleczeń-
siwa p raso w ał  Publiczności , —■ lecz inuczey

•wcale dz ie ie  się t a ; a # g d z ie  każdy przeiiftr  
je s t  p r z e k o n a n ie m , i e  usiłowania  iego jniew- 
chodzg  tro sk l iw e m u  Publiczności oku.,  Źe 
każda iego ząsluga iest pó liczong , źe zapra­
cow anie  iego to m ie  n u  n iezawodng drogę do 
powszechney wziętości , do  publicznego za-  
ffidzięczenia, i do k o rzy s tn e j  a ch lubnej7 na­
grody7,. ,T e n  ty lko  l i te ra t  czuie, się pobudzo­
n y m  do użycia p ió ra ,  gdzie dla dzieł swo­
ic h  odbyt i licznego znaleś.Ć iest pew ien  czy­
te ln ika^  ta m  nauczyciel n ie  oszczędzi wy­
trw a łe j  p r a c y ,  gaz ie  w św ia iłey  P ub liczno ­
ści u p a t r u j e , znaw ców , op iekunów  i* n ie m a l  
yvspbłpracowpików jwięJkitgo dz ie ła  wy cho­
wania kraiowego.

Jlys ten  wychowawczego przedm iotu ,  u  
k r ó t t i ę h  wryęaząch przeds.a  wiony,, gdzież m o- 
%h M aśc i  widy i łaty»iey rozwiiifti s i ę ,  iak W 
ty m  w olnym  K r a i u ,  dla ktorego-, W ysojs*  
n i |Ć ro ść  .Najłaskawszych i NaylaśnieyszycJł 
T rz e c h  O piekuńczych  D w o ró w , przedm ior  
w ychow ania  .młouzi i upow szechnien ia  nauk ,
t r a k ta ta m i  uroczYstemi f za n a jz n a m ie n i ts z y  
Cel bytu iego p rzeznaczyć  raczy ła .

D zięk i wśęp T o b ie  sk ład am  Szanow n* 
Publiczności ! iź rn e ie  n ie  dośw iadczony ła ­
szczę rękę  im aięcego się  s te ru  w ychow ani*  
craiow ęy m łodzieży  , dow odem  T woiey dli. 

a tk ó ł  p rzy ch y ln e j7 troskliw ości zagrzew asz , 
siły  m oie pokrzepiasz , i n adzie ie  pom jśU ie- 
go sku tku  Łisiłowań m oich ustalasz.

Eanoiiri* P rorfk torQ tvie , fro}ess^rowi>e 
i  N a u czyc ie le  o bu Liceum!

. Pożgdany ięst dla m n ie  ta c h w i l a ,  k ie ­
dy po ćaiorocznern przypa trzen iu  się gp,1'!*-7
w ym  priiconi W as?ypir yv obec tego św ie tne­
go (Jerajotyey Publiczności ^g-rorna^zęnia, 11 J5/

gę zasługom, W aszym  oddać słuszne poebw - 
łyM  zalety d an in ę  }■■—: Pracowity • zaiste i u -  
trudsaigey rest -.awód Wasz , g.lg, n ieprzęp łą-  
cona czeka Vi’as n a g ro d a , w’ p rzekonan iu



#?aSW m  cM u'btt:g’ spe łn ionych  pow inności 
W azułsiy PEodzicSw d la  Was" w dzięcźńćśef,'W  
j)Xevv.$em' ućzniów  W aszych' p r z y c is z a n iu ,  i1 
W późWycft teyź’e m łodzi b łogosław ieństw ach:: 
H ie  ieden i  W W  luż W ty m  zasługi- pełnym ' 
puM icznego u rzędow ania zaw odzie czoło swo-' 
$&  u b ie liw sz y , *• radościę w y liczy ć  m oże’
cfSugi' pocz te t Znakomityc.h‘ W k ra iu ’,, l is u k ę i ' 
Zasług?1 O b y w a te li, k tó rzy  pod i ego- p ie rz ^ ,  
p ie rw iastkow e pyź^ięfi św ietnego  lo su  źadW- 

—  W y w ięc’, k tó rzy  W’ tych ' cnotliw ych! 
ffasfugaclr d'o sędziwego* w ytrw  liście ' wieku* 
p rzyym i'-c ie  z' u s t  m oich' B ayrżetein ieyszy 
h o łd ’ szacunku  i' publicznego ' że wdzięku*. - - T 
W y zaś, k tó rzy  m łodociane’ siły ku  pożytko­
w i1 nauk- i u św ie tn ien iu ' tych’ odw iecznych 
W $'hc*wania frs ty fu fów  nie'sieCie r  przy-ym' •» 
cie' obalt naycznlszego’ podziękow ania,- tej u- 
CfTpjf odem nie ' p ro śb ę ,-  ażebyście rte dkl n ie1 
gylko w Staranności Waszej* p ic  óstSwalii,, ale* 
swszertl' podw hynrm ' dta‘ tsru k  źagi-zeni rapa-- 
łam ,- c'ora£ obfitszy plony tak  dlh swoiCyy żak 
dffa szk ó ł R rikow sk ich  sław y  przynosili. —  
iShzyMiliycie wywdtięcz-aięcaj się w yrazy m a­
ję - Szanow ni P ro rek to row i^  !!• *•- naisttowitfie 
W  P a n’ P ow stańsk i^  i: C iy w dstLszep' koker pd*-- 
o s ta n ie s z ’ m iędzy  sa m i przew odnik iem ' l i­
cznego* (Stcmw A ten eo m 1 Nowodworsfe-iegO , 
Czyli C if’ zsszCYyHńe' pow ołan ia’ W d d le k ię i d! 
Mas"- prźWeiggttie' s trony’,, racz  to przyige' r  
u s t  m oich  zapew n ien ie’, że . nigdy pam ięć: 
Twoiia ż- przybytków  ty s h , w ycH®!Waria w yglu« 
aoy.anji nie* bedz ie -

Pozw ól1 n«koniec  JW„;R ek tó rse  © ni wer-v 
s y to tu  Jagiellońsktego*,, iżfrbyrtn z *tey przy .e-  
#H>sy korzystać: m ó g ł  chwife, dla< oddania Ci 
p u b l ic zn ie  h o łd u 1,. póchiwałp i osobistey wdzięc­
z n o ś c i  zai Tw ois- n :eom ordow ane i ż y c z l iw e  
k u  porządkowi' i  zakw im ie n n i1 tnstjftut<5w a&- 
dkowyah' tegc wolnego Rroiu , pr&cTe,

2 ą e a t f  M łodzi: iLicealkia ,) obu  O ddziałów

S,- A nny i 'd .  fecrbaty  ro^nycfi: m ię^ży  sohp1,, 
w iekiem  p ilnością1 ta len tam iy  powołaniem ,-, 

^wszystkich iedhak  łpcżnie ' do ie d n e g a  ćfełu ,-, 
do na brania1 n au k : dężęcyGfi /  Wzy Want W a s 
a z oo iś c ie  p rzed  Opusz-Jzeńiem' ty c i. śc ian  
szko lnych ', rozw ażyli , iafe- d afece  p r z e z 'cifg: 
tego' szkolnego* roku  w yw iązaliście ' się z po­
w inności' tw o ich :, vvz g ię d en i W asz rc łi N a u ­
czycieli Względem ffzędu1 d o b ro tliw e g o ,, 
Względem: R o d z ic6 w ,, O piekunów  lu b  D obro-- 
czyńców  W aszych ,, w zględem  W as’ sam ych . 
Jedni' Z Wagi opuszCzaię te  m iiry , w chęci 
p rzen iesien ia  Się db wyźszycn nauk  aKadem i-' 
ckiegó1 zaiwodu ,< oby im: tow&rzy szyło’ w tem! 
ch lo b n e iń  przedsięwzięciu* n ie1 zam ęcone ni-- 
goy p rzfrlkm srn teże- w  o r ie b y ły c h  Szrańkacł# 
Szkó& Licealnych* w szelk ie WycżerpB^li' po*- 
Ż ytki,’ iak ie’ im: RzęcS, R odzice?  f  U przey- 
mość: N auczycieli' przedstaw iała.-—  'D radzy ,, 
OptiSzcżaG-ie; te  naukow e' u s trb n ia  . ażebyście’ 
bez dakszegó’ ćwiczenia* s ię  v naukach ’, u s ła ^ '' 
gi’ Wasze- iu ż  w spółeczeństw u’ czy im ie wypła-- 
cali !■ W y w ięc,, k tórzy ukończyliście  nauko-1- 
we zapasy , k tó rzy  w tych ' p rzyby tkcch  na-- 
u k  i w yehcwflńia ,, c’ze"rpaliście! u> oBfite^at 
źródła: w szelkich  po trzębniey  szych W a n f  wia-- 
dom ości ,, p a m ię te fc ie ,. i e ’ honor W a fZ  |łf* s  
czonym  zostan ie’ na' t a & t w  ż‘e |s&Vt£ ly c h  o if-’ 
wiecznych* Jagiiellońskicł; Jnsty tn tS w ,- One* 
W at uposażyły  W rOaliczn#’ h * u k  dostatk i,, o -  
n e 1 Wyniagaipi po1 W W : nff k aźd em 1 m ieyscns 
W yw ża-em nienia sięv  przez- słay»ę* 'dfeot,, ztf-- 
s łu f  i obyczayności, —- Jn n i z - W a s , któ--

tż y  dla m ałego’ postępu* w m -ukach' , h ad ź  to>
z* przyczyny  wiotkiego': gyreku ę będż*' d la- sła--
bóścii zdroryia^- b |9 ź  też  pćzięa chw ilow e- ya'- 
itiedbanii*,' do wyższych kłksś^posijifręiemii nie> 
zosfaiecie ,, 2$M att«de się-rra- eeluipcycdi współ-- 
tbwaczyszow przykłady ,t.izwró'ćc)iei uczy ńa* zas- 
sm u co n e1 Kolzicow* 'nwngwdi* efełscze‘,i zastia-- 
nÓWCie1 się1 nad' n ien ag to d zo is^  ii ń fgdy  o »



o d ź t ło w a n g  straty drogiego m łodości czfisu,,a Sylw ester  Grochow alsk .

wzm ocniw szy  w sobie przedsięwzięcie odpra­ Itytarcelli Grafczyński

cow ania tego ,  coście przez te n  rok zaniedbali , K ajetan Haass

d a j c i e  sobie r ę k ę ,  iź rok przyszły będzie d la Józef  Je rzm anow ski
was, dla Rodziców , dla Nauczycieli waszych , A dolf  KrzeWski .
rok iem  ho n o ru  , pożytku i pociechy. Ignacy Męsiorski

W y n ikoniec zacni 'M łodzieńcy , któjjzy, J ę d rz e j  ■ Otrębsfci
obycZaynościjt , morałpościgi, pracowitością i Ja n  P ielgrzym ow icz

w ytrw an iem , odnieśliście n iezwiędły  w ieniec 'S tanisław 'Synowczynski
za tłużoney  nagrody, witam Was w tym  przy­ F o r tu n a t  Stadnicki
by tku  naukowey chw ały  ! i pozdrawiam  ży ­ A ntoni Woyczytiski

c z -n ie m  , żebyście powzięte o W as p iękpe A lexander  W ojc iechow sk i
nadzie ie  u iszczaięc ,  coraz ba/dziey w naukę . S tan is ław  Zakrzewski

bogoboynośc i Wszelkie towarzyskie cnoty Józef  ZaijGtkowski
wzrasta li ,  na  pociechę i zaszczyt W spółeczeń- Z K lassy 11 nagrodzeni*
stwa , na szczęście i pom yślność , waszę. —> H ipo li t  Biegański
P r z y s tę p u j c ie '  więc i odbieraycje z .R ę k  JW . . A ugus t  :Lanoe
P re z e s a '^ e n a t u  w Im ie n iu  ?Naywyższego R z j - M a  xi m i 1 i a n * R ud n icki *
d u  , te  szkolne nag ro d y ,  które dla Was d ługo­ P ochw aleni.
l e tn ią  pocieebf , a niegdy dzieciom W aszym , W o jc ie c h  Bałaźiński
bodźcam i będ|l do  podobuegoż p rzyk ładów E m il ia n  Bronikowski
W a sz y ch  naś ladowania. „ Jan Biegański

JW .-S tan is ław  H rah ia  W odz ick i ,  Sena­ Jan Dziem borowicz
to r  .Kasztelan Królestwa Polskiego, Prezes Se­ J a n  N iem czykśew icz
n a tu  .R zędtęcego  , W olnego 'Miasta Krakowa Jan  Ostrowski
i .jego O k rę g u ,  .Kawaler .O rderu  S. Stanisłą* W tk to r  .P aw łow sk i
wa Iw szey-k lassy  , z.ąszozyctł m łodz ież  Lice* M arcell i  Rudnicki ■0
alnjł rozdaw aniem  nagród  i Świadectw p o - A n to n i  Schw eyger
c h o w a ły ,  k tó r e j  pocze t  iest n a s tę p n y : Z  Klassy 11.1 n a g ro d ze n i. J

t 1 i \ '' ' . ' Błaźey Bobrzyński
Z  Liceum  Z O d d zia łu  odebrali nagrodę* Józef  Janicki

Z  K l a s  s y  1. Franciszek  -Łapsińskt
W incen ty  G o l iń s k i , Sam uel -Markusfeld
W incen ty  Witowski. Ppchw alen.i.
F ranc iszek  Ząpiorkowski- W o jc ie c h  Czerw iński
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Pb rozdaniu ' nagród' i pochw a ł  JW . Prg>- 
zesr~Rzjjdz|cegcr Senatu; w  mowie' swoiey1, 
ośw iadczył oycowskjł5 swę1 pociechę r iż' w idz i  
przed' sobę m łodz ież’,, k tóra  zasłuży ła  tlC 
ch lubne '  dla< siebie świadectwa odżnaęzaipce-' 
gt się' postępku w: o tyczaynośo i i nau  ;a ch v  
zachęca ł licznie, ze tran ff  m łodzież  do współ> 
ub iegania się1 o; takowe? z a le ty ,, i oKazywan.e 
na  przysz łość  i a k  nayiicznieyszycH1 dowodów? 
dobrego* postępku*" w  naukach ,,  obyczaynośei a* 
R e lig i i1,■ o raz  Professorów i Nauczycie li  doi ■ 
w ytrwałości w  svt.em) powołaniu? p o budza ły  
©świadczaięc’ i u  i* i c b  Uczniórn opiekę i? de*- 
Broczynnę,,  ze s trony R zędu pomoc..

Pbczem? J W  R e k to r  Uniwersytetu? Ta-* 
giellońskiego- m ó w i ł  następnie:?

SzaAcHErN.r M łodzi* Szkolna!' '
P o  tego5 rocznych ', - N a u k o m  p o ś w i ę c i  

n y c f r  t rudach  , daliście’ obwody Waszego* 
uksz ta łcen ia  r  tbk  pod* względem Nauk',.  iaBt i? 
©byczsiów. Będęc b liższym św iadkiem  cHwa*r 
Sebnycli us i łow ań W W ., Prorfektóró w yssPiofeS’- 
Serów i N auczycie li; , ;  obu? L iceów ,,  dla W a fa 
szego- oświecania" w cijigu roku pośw ięcanych1,) 
t  pociechę’ uw ażam ’, ' i i  J ł i a m i n a  publiczne’ 
odpow iedzia ły  w skutkach  ,, O ycow skim ' Wa«- 
szycHi Nauczycieli i c t ó k i w a n i o n i ż e  Wzrost ii 
postęp.' Wasz* w  Naukach* i- o b y c z a i a C ł i i e s t  
•dpowiadaigey z a m ia ro m  dostoynego1 Rzędu-’ ,, 
pccieełif' ' dle> R odz icdsr  i<ręKojsnajg prz.yszł?egpi 
Waszego- szczęścia..

Z';Uęzitqieni;vpra;wdżiwfcy' rosRpszy:,! wi«- 
działem- Watr tu  ,i S z lache tn i  M łodzieńcy  , ząi 
celttigce- postępki w- nau k a ch  i chwalebne- ov  
Byczaie,,  odbieraięcych W' Obliczii* FrześW iev 
Jlhey Publiczności z Sęk. naczełnifca Rzędu? Jm- 
śrnie? Wgo? StanisłsW-a'1 f i r j .  W bdźipkiego ' Phew- 
aesii S enatu  W o lh e jy  M iasta  Krakowa^, $©"•



sraSora Kasztelana Królestwa 'f -d lik iego ,  orde- r z a  W szech  Rossy i ,  Króla P o lsk ie g o , wieli#
•*u  Sgo S tanis ława lsz ey  k l a n y  Kawalera,, woysfcowyrfi O rde rów  K aw ale r ,  K u ra to r  Je-
Dadgrody i  pochw ały ,  A  lu b o  n ie  wszyscy a e id ln y  In s ty tu tów  naukow ybh W o ln eg o  M ia-
d o  tych zaszczytów s z k o ln y c h  pow oła n e m i  s ta  Krakowa i  Jego  'O kręgu , od  c h w il i  <obię-
ieste.ście, przecież  kochana Młodzieży., .nie c ia  c z y n n e y  swoiey O p ie k i ,  dob rem  W a s r e m
instaway w d u b ry c h  chęc iach  i  cięgłfych usiło- n ay tn o ca iey  zaynauie -się , ażeby m łodość  W a«
w an ia ch  w N au k a ch  ..i O bycza iac l i ,  a  w n ie -  sza  w ty c h  p rzyby tkach  n a u k o w y c h  n a  p ró -
us ta n n ey  jku d o b rem u  E m u l a c j i ,  możesz i n o  stritw ionę n ie  by ła  , lecz  ażebyście cipgle
by dź p ew n y ,  źe  Z w ierzchność  .Szkolna n ie  w W aszem  pos tępow aniu ,  w  N a u k a c h  i O by-
o i r n b w i  -Ci zasłużonych  n ad g ro d ,  pochw a ł  i  czaiach  odpow iedzie li  zaszczy tnym  R z ęd u
w y m ia ru  oczek ,w aney  p ro m o c j i ,  N ie c h a j  t e  oczek iw an iom . Z godn ie  z  z a m ia re m  Se-
jn ę k n e  c e lu i ę c j m  w n a u k a c h  i  Obyczajach 
ŁJcznióm 3 u d z ie lone  „zaszczyty , s tanę  s ię  *il- 
n ę  p o b u d k ę ,  dla tych  w szys tk ich ,  k tórzy  
Łędź przez  m ie rn o ść  swoich zdolności,  bjtdź 
p rzez  n ie  z u p e łn e  pośw ięcen ie  się N a u k o m ,  
takotwych dostępie n ie  m o g li  —  n ie  rozpa- 
c z a j c i e , g d y ż  dobre c h ę c i  um ocn ię  W asze 
Siadzieie , ,a sam a nadzie ia  zostania le pszym , 
jtasługuie na  ła skaw ę  względność Z w ie rzc h n o ­
śc i  S z k o ln e j .  —  Przeilewszystkiera p o m n i j  
zia to S z lachetna M ło d z ie ż y ,  i e  N a u k i  bez 
Re lig i i  i na niey  zag run tow anych  dob rych  
© bycziiów, aę to  t ru c iz n ę ,  k tó ra  iak każdego 
z  Was zgub ić ,  t a k  ca łe  T ow arzystw o lu d z ­
k ie  zn iw eczyć  i ochydz ić  potrafi.

W  ty m  to  d u c h u  N ay ia śn ie js i  k ray  te n  
i  U n iw ersy te t  p to teguięcy M o n a rc h o w ie ,  w 
nadanych  p raw ach  iak  nayw yraźn iey  obiawili  
W ysokę  W o lę  swoię, aby przez N auk i i Cnoty 
Tow arzysk ie  zapew nić  W a m  pom yślność pu- 
b licznę  i p ryw atna .,  opar tę  na  godności p rzy­

r o d z o n e j  Człowieka. H o ł d ,  uw ie lb ien ie  i 
wdzięczność n ay in o c n ie y sz a , od pierwszego 
wstąp ien ia  w te  przybytki n a u k o w e ,  pow inna 
w y p e łn iać  serca Wasze d la  T y ch że  Nayia- 
śnieyszych. M onarchów  i tuteyszego R z ę d u ,  
aa te  znakom ite  d la  dobra  Waszego poświę­
cen ia .

Jaśn ie  W ielm ożny Jó z e f  H rabia  Z ałusk i ,  
P u łk o w n ik  A d ju u n t  N ay ja śn ie jszego  Cess­

n a  tu  Rzędspcego i  T e n  U czony  i  C n o ta m i  
p u b l i e z n s m i z a s z c z y c o n y  M ę ż  p o s tę p u ię c ,  
wszelkich  dok łada  u s i ło w a ń ,  ażeby zabezpie­
cz y ć  n ie w in n e  W a s te  m łodoc iane  u m y s ły  i  

_ s e r c a ,  o d  sam ego  n a w e t  pozoru  zepsucia i  
zgo rszen ia ,  ta k  dalece  , że  łęczn ie  z W ła d z a ­
m i  edukacyynerni n ad  te m  szczególniej- p ra -  
c u i e ,  ażeby h o n o r  w asz em u  po w o łan iu  n ie ­
odstępn ie  tow arzyszyć  w inny  , w  samey na­
w et  opin ii  publicznej- n a jm n ie j s z e g o  n ie  do­
z n a ł  n igdy uszczerbku. —  W  ty ra  to więc 
ce lu ,  w  m y li  postanow ienia S ena tu  Raędzęce- 
go, przy  tego ro cz n y ch  prograrrraiatach popi­
sów L y ie a ln y c h ,  ogłasza W  m  ustw ę o  M u n ­
d u r a c h ,  w k tó rych  od roku  p rzy sz łeg o ,  iako 
m u z  w y c h o w a ń c y , iako  dzieci n a rodu  do 
In s ty tu tów  naukow ych  uczęszczać m acie. S u­
kn ia  i znaki hono row e sam a n a w e t  pow ierz­
chow ność  p rzypom inać  W am  będzie ,  c h lu b n e  
wasze p o w o ła n ie ,  d la  którego tu p rz y b y w a ć  
m a c ie ,  a to zaszczytne od różn ien ie  i odoso­
b n ie n ie ,  każe W a m  w kaźdem  m ieyscu ,  i w 
każdey chw il i  zw racać na  siebie sam ych  u -  
■wagę, ażeby każde Wasze dzia łan ie  godne  by­
ło  tey lionorowey s u k n i ,  w k tó ię  się W a m  
opieka Rzędowa p rzyw dziać  nakazu ie .

A l u b o  taka iest koley rzeczy ludzk ich ,  że 
we wszelkich now ych Ins ty tu tach  i p raw ach  
zdaiemy się up a t ry w a ć  pew ien  rodzay nad­
zw ycza jnośc i  i  z n a jd o w a ć  trudnośc i  w za­



stosowaniu  się do nayzba w inw eyszycb  czę- 
j  to k roć  przepisów , doświadczenie Jednakże ■ 
przekony wa nas az nad to często, że zbaw ien­
n e  skutki z ustawy n ie d o g o d n e j '  z początku 
w  p rak tyce o k azan e ,  dla teyźe  sarney u s ta ­
wy , acz ■ nieco późniey , powszechne iednaiąd 
w ie lb ien ie  i -z un ie s ie n iem  pochw ały .

• U z n a ła  Wysoka M gdrość N ayiaśniey- 
szych ktay ten  i U n iw ersy te t  protóguiąeych 
M onarchów  za rzecz potrzebny opisanie In ­
sty tu tów  N aukow ych  U staw am i-  karnośc i ,  
p iechay wyraz i6 n  , to n azw isk o ,  nie zastra--  
sz* W as] gdyż Xięga praw pod tą aaię ta  no ­
m e n k la tu rą ,  n ie  iest zaiste treścią cierpień-; 
oba wy vi upośledzenia człow ieka , ale iest r z e ­
te ln ie  przyiaźną osnową , bo poddaiącą sposo-- 
by s t a n i a 1 się> dobrem i i '  doskonalszemu 
W m y ś l  'więc nowego S tatu tu  gorliwość Jaśnie 
W ielm ożnego  Kuraiora J e n e rn ln e g o , szcze- 
góluiey rnaiąe n a  uw adze dokładny, porządek 
w L jc e a c h  Krakowskich', po wi-ękśzey czę- 
śei od w-zorowego urządzenia domowego 
U czniów  zależy ; poradziła u postanowiła a-1 
żeby przed ogłosić się m aiącem i S ta tu tam i 
karności dlk wszystkich Insty tu tów  N au k o ­
wych , przfez S ena t  t Rządzący z a t w i e r ­
dzić się m aiącem i , U rządzen ie  Dom owych 
Nauczycieli  przez by łą  Radę W . U niw ersy te ­
tu  w ydane j  a do te raźn ie jszego  ’ porządku 
rzeczy zastósow ane, z początkiem  - roku przy- - 
s i łego  Szkolnego d ru k ie m  ogłosić ii do sk u t­
ku  doprowadzić,

T y m  -sposobem gorliwości Ja śn ie  W iel-  • 
nw cnegp . 'K ura to ra  s łuszn ie  należy się hołd  , 
iz tey naywalnieyszey i nayistotnieys^ey w* 
H to ra rch i i  Naukowości ■ zaradził  potrzebie 
U czn iów , u tw ie rdzone  i usta lone t a  tak w -  
ź n e  w ła ń cu c h u  N au k  i po rzą d k u  nauczani*  
• g n iw o ,  prow adzi1.1 »a sobą. zaspokoieaic-

............... ■ ’ V,>----------   —
wszelkiey1 qbaw v , a dozór domowy Rodziców 
O piekunów  i wszelkiey Władzy Szkolney . 
zabespiecza ich-  w tey sp raw ie d l iw e j  trosk i - 
w ości.

D a C ie b ie ; należy • Młódzieźy Sżkóhm  z  
tych  zba w ien n y c h  postanowień odnosić ko ­
rzyści i uwielb iać opiekuna w tern mieyscu 
obecnego: P raeu iąc-w  ty c h 'In s ty tu ta c h  N a u ­
k o w y ch ,  dla w ł a s n e g o  Waszego dobra ,  w p ły ­
wać- jeszcze możecie , zaszczytami z n a u k h ś  
przykładnego  źvcia na d o b ro W a sz y c h  -Rodzin 
, i ; Waszych W spó ł-z iom ków . Staraycie się 
wszędzie i ■' zawsze pokazy wać n a j c e ln ie j  nsł- 
ukę Waszą w- rozsądku , a rozsądek w k a ż ­
de m Waszein postępow aniu .  ■ Mieyci-e zawias 
przytom ne, w um yśle  i sercu święte  Religii 
przepjsy ' i Nauki * S zan u jc ie  Rząd:; Zw ierz­
c h n o ś ć ,  Rodziców i S tarszych niezbaozayci# 
zdrógj; 'skromności i p rzyzw o i to śc i , . w zyw am  * 
Wasy za le ca m ,W am ,1 iakó Wasz w w zg lędzie  1 
N au k o w y m  ■ bliższy; i  do W as praw dziwie 
p rzyw iązany  Z w ierzchn ik .  W asze dobro za y - 
m ow ało  erągló trosk liw ość '  moią , i z a jm o w a ć  ■. 
iey > n ie  p rzes tan ie ,  p rag n ą łem  dotąd n a j ­
w iększych z N auk  dla W as ko rzyśc i ,  i e g n a -  
iąę W a s  >i rozstaiąC się z W a m i  w tyra r o k j ,  , 
p r a g n ę : i życzę W am  z s e rc a , ahy nauka by- - 
ła  W a m  przew odnik iem  do, ,szczfścia , po­
myślności -i s ł a w y , j ,

Uroczystość? powyższa ukończyła się 
m ow am i 1 i o d a m i ;  - tv ‘ językach polskim a 
łacińskim : i f r a n c u s k i m , wypraCowaiiema 
przez czterech U czniów 1 VI. Klassy obydwóct» 
L ic eó w 1, H im ńe in  Sgo Ambrożego odśpie­
w anym  W' Bazylice A k a d e m ic k ie j  S. A n n y ,  
oraz udającym się Ufcziiiom1 do swj'ch ro­
dzin  n a  W a k a c je  , ie ligiymei« bł-ogctritrwifl^ 
n ie ło . i- jr\

aea«— «»>■ ■i.n^,ii...ł
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27 5- 795 f  17. 0 |
„  5,. 450- -j- 24. 9

5 / 0 1 8  - 26. 8 {
20. 8

! >1
5 ,  011 .

75
61
54
70;

^Zachodni słaby
3» 5>

Pitłn: Z a .  słaby

Pogoda  z C h m u n

>r
P o ch m u rn o
M ax: W eissty  D y r :  Ob*. Aat.

Z  W a rsza w y  d .  26  Lipca.

K urs L istów  Z astaw nych*  
T o w a r z y s tw a  K rcA ytow egc  Z itm sk ieg » r 
Z a  S to  z ło tych  w L is tach  Zastawnych* 

be*  2 c h  K uponbw  t  b ia ły c h .

Przeda ipc) źpdaip . . s ł .  80 g r  2 t ;
Kupuipcy oharu i§  .  ,  —  8C —  f i

Is to tn ie  p rzedano . . 80  15, oo 80  221

W  W arszawie dn ie  26 L ipca 1827 i .  
F .  H .  S ch a b ir  S .  G . K. W .
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Z Petersburga rf. 29 C zerw ca D. K>
(z D z ien n ik a  Petersburgsk  i ego.)

M argrab ia  H ertfo rd  , nadzw yczayny  Po- 
ee ł Króla Jm c i  W ie lk iey  Brytanii  , m aigcy 
sobie polecone od swego M onarchy  złożenie 
o rderu  Podwięzki ,N. Cesarzowi J m c i ,  m ia ł  
dn ia  26go b. m .  posłuchania  u  IN. Cesarza 
J m c i  i N. Cesarzowey Alexan.<łry w pałacu w 
Carskiem. Siele , a  nas tępnie  u N .  Cesarzo­
wey- M a tk i  w Paw łow sku. Po te m  posłu­
c h a n iu ,  Pan  Jerzy N a y le r ,  M in is te i  pełno­
m ocny  i pierwszy u rzędn ik  o rderu  Podwią­
zki , Pułkovynik Cooke, Lord  Sęym our,  Lord 
Marcu* H iI I ,  Kapitanowie M e y n e ll  i  Seym o­
u r  , oraz inni nąieźęcy do poselstwa A ngie l­
skiego , m ie li  zaszczyt bydź przedstawione- 
m i  N N , Cesarstyru J shm ość .

Donoszę z Rew ia pod dn ie m  15 b, m . 
iż  ę jkadra  pod dowództwe m Je n e ra ła  Adjii- 
ta n ta  Ą d m ira ła  bim iiawina zarzuciła  kotw i­
cę dnia 12 b, m ,  wieczorem w ta m ec zn y m  
z e w n ę trz n y m  porcie , i iąk s łychać  , m ia ła
naza ju trz  wyyśę pcd żagle i u aa ć  *ię k u  
Sweaborg,

—? Dnia 1 Lipca. —-
D ziś ,  w roczpicę urodzin  N. Gesarzowey 

A lexandry  , odpraw iło  się nabożeństwo we 
wszystkich kościołach stolicy łu teyszey .—  O 
godzinie Iwszey z południa na otwarcie no­
wego teatru ca  Kamień nem -Ostrowin , Akto- 
rowte Ressyyscy J. C. Mojści wystawili koroe- 
dyifi, a p godzini.e 8 w ieczorem w teyźe sa­
li b y ł  koncer t  wokalny i in s t ru m e n ta ln y ,  po 
k tó ry m  u a,stępjfo w ięlkię  d iy e r t is se m en t; o 
J l t e y  zaś wieczorem był bal w rzeczonym  
te a rze  Miasto b- Jo oświecone.

D n ia  9J h. m  N . Cesarz J m ć  został 
p rzybrapy  w order Podwięzki przez m ia n o ­
w anych  tym  ce lem  pełnom ocników  s M ar­

grabiego H er tfo rd ,  .członka tayney Rady Kró­
la Jm c i  W . Brytanii,,  Kawalera w s p o m n io - ^  
nega o rd e ru ,  i Kawalera Jerzego N a y i e r ,  
pierwszego u rzędn ika  o rderu  Podwięzki.

Po przybyciu pe łnom ocn ików  do p a ła ­
cu  Cesarskiego , M argrab ia  H ertfo rd  w wiel­
k im  ubiorze o rd e ro w y m ,  a Kawaler N ay le r  
w swoim płaszczu orderow ym , niosęc berło , 
listy w ierzy te lne  i dyplóm a polecenia M onar­
chy , udali  się do sadi p o s łu c h a n ia ,  z rd- 
ź n e m : osobami należgcemi do orszaku am- 
bassady , n iosięcemi osobno na wezgłowiach, 
ax a m itn y ch  rzeczy do u b io ru ,  insignia i xię- 
gę sta tu tów  orderu.

P ierwszy pełnom ocn ik  , M argrabia Ełert- 
fo rd ,  pośtępuięc potern ku J. C. M. oświad­
czył cel swoiegó z lec en ia ,  i podał N. Cesa­
rzowi Jmci x ięgę sta tu tów . J. C. M. p o d ­
pisawszy przyjęcie  o rderu  z zw ykłem i za­
s trz e ż e n ia m i ,  raczy ł w ydać pe łnom ocnikom  
Stosowne świadectwo.

W krótce p o te m ,  pe łnom ocnicy  zapięli
1 ^

podwięzkę pod le w e m  ko la n em  J. C. Rd. i  
N . Cesarz J m ć  został ko leyno  przybrany  w 
in n a  insygnia orderu.

Z P a ryża  rf. 17 L ipca .

M onito r  um ieśc i ł  także z G azet A ng ie l­
skich trak ta t tyczgcy się Grecy i.

Z B res tu  i Roszfortii popłynę na m orze  
1 Śródziem ne lin i iowe bkięty ' i fYegaty. N i­
derlandzka eskadra na te in ie  m orzu  będzie 
także zm ocn iona ,  i wJirótcc przybędę ta m  
fłptta Fiossyyska i eskadra Szwedzka.

Rodzina F rancuzkiego Kom ula w Bona 
do T u lc  nu. 

ztęd Xżę Sasko-Ko-

Ooegday m in ę ło  '38 lat '  iok- Bzstyliia ro­
zebrany i gvyardyia nar t  nowa, którev J e n e ­
ra ł  Lafayette  b y ł  nacze lnym  wodzem , u- 
tw orzonę została.

(przy A lg ie r j? )  przybyła 
W Piątek odiechał 

% .C a rsk ieg o  S ię ln  rf. £9 C zerw ca  D. K J  burgski do Londynu,
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Frzyiacieł G reków  F e b u r ie r ,  k tóry  m ie ­
ni się bydź nacze lnym  I n ż y n i e r e m  na wy­
spie Samos , odbywszy podróż przez F ran cy -  
ję  w celu  zbierania wsparcia dla G re k ó w ,  
p rzy b y ł  do Marselii i wkrótce odp łyn ie  z 
ŻywnOŚcijt do G recyi.  r

Jed en  z żo łn ierzy  F ra n cu z k ach , który 
Znayduwał się w woynie przeciw Rossyi, za­
kopa ł w e  wsi pod W iln em  skarb, k tóry  chc ia ł  
za pow rotem  zabrać do k r a i u ; lecz dostał 
się sw w oiennę n ió w o l i ,  posłany został n a  
S y b e ry ię ,  i dopiero w roku  zeszłym o trzy­
m a ł  wolność. Za przybyciem  do W ilna  przy-, 
pom ia ł  sobie o m ieyscu , w k tó rem  skarb 
Swdy zakopał;  lecz z naywiększem  zadziwie­
n ie m  zam iast skarbu Znal zł blaszanę cusze-, 
c z k ę ,  w k tórey  znaydowało  się do niego za- 
s t .J izow ane  doniesienie, że zakopana su m m ę  
wraz z p row iz j i?  od r. 1S13 podnieść może od 
w ym ien ionego  kupieckiego D om u w N ancy . 
I  ubo poczytał to za szyderstwo, u d a ł  się iedp k  
do wskazanego D o m u , k tóry  m u  k a p i ta ł  i *ro- 
wizyię wypłac ił .  Człowiek ten osiadł w 
N a n c y ,  ale okoliczności , iaka z  iego skar­
bem  zaszła , dowiedzieć się nienloze,

—  D n ia  2U —
W  St. O .ne r  na w iadom ość o przyby* 

ein ta m  Króla i SOlysijł'znego wovs.ka na 
o b r o ty , tak dalece zdrożały wszystkie po­
trzeby do życ ia ,  iż wiele rodzin oddaliły się 
da czas do Boulogne.

Eskadra  F ra n cu z k a  w Kadyttie udała  się 
n a  osta tn ie  p r z td p o r c i e ; dwa okręty  k ręźę  
przed m ia s te m ,  dv»a stoi? na ko tw ic ae h ,  a 
reszta odp łynę ła  przeciw Algierowi. —  P od­
dani Królewscy przy .sp iesznym  ‘ oddaleniu  
się  zostawili w A lgierze s.iększg część swo­
i c h  m aię tków .

Je n e ra ł  Sebastian! w podróży swoiey do 
Baden  p rzyby ł dn ia  l ł  b„ rn. do S trazburgtf ,  
ę d z ie  dano d la  n ieg o  w  wieczór s e i tu a d ę .

P om iędzy  p rz e d m io ta m i,  k tó re  z Ałsa- 
cyi kornmissyi w P a ry ża  do 'wystaw ien ia  
kunsz tów  z ło ż o n o ,  na nayw ięsszę  zasługuje  
utvagę koszyk z Jedwabnikami , iaykam i i 
w łóknem  ie d w a b n e m ,  w  k tó rym  te  toLaki 
w edle  wynalazku  P. Scherz w StrazDurgU 
u tr zy m y w a n e  s? bez liśćiów m orw ow ych.

G o kassy tu te jszego  zw ięzka przyjació ł
G reków  weszło od 6 do i l  b .  m .  3714 F r .
85 cen* pomiędzy k tórem i z  dochodu „ten* 
certu  w BordeauxJ 1450 F r .  80 cent.

M onito r  zawiera w zględem  T ra k ta tu  o 
G recy , a r ty k u ł ,  k tórego t re ść  nas tępu i^ca :  
• O  zawarciu takowego trak ta tu  n ie  wgtpie- 
i n y ,  chociaż n am  ieszcze urzędow nie  n ie  iest 
udzie lony . Zgadzam y się z G azetę  Angi**- 
skę T m r r ,  źe ty lko m iło ść  lu d z k o śc i ,  bez 
żadnego w łasnego  c e lu ,  była p o w c d jm  <T® 
tego t rak ta tu  , i to zapew n ić  m ożem y w im ie ­
n iu  F rancy i i innych  G a b in e tó w ; w szanźe 
Cesarz A lexande i  t r z y m a ł  n ienaruszen ie  
•wnyska swoie n ad  P r u t e m ;  Cesarz M ik o łu f  
idąc za tym  p rzy k ła d em ,  rozpocżęł m im o  
niecierpliwości woyska dyp lom a‘yczne u k ła ­
d y : Jest t a k i e  w ie lk iem  podobieństw em
że wsp^ln* nota  poprzedzi wszelki n ieprzy ja­
ciel* ki k r o k ,  i że  ieśli takow y ziaśtępi, m ie ć  
ty lko będzie za cel oddzielenie od siebie s tron  
walczących, ażeby cały lud  n ie  był * zięgr ży­
cia w y k  eś ;n y . o byłoby zakałem  dla ludzko­
ści, T e n  sposób postępow ania ,  te n  Stopnio­
wy b ieg  wcale przystoi zachowawezey poli­
tyce. Ż e  tylko trzy  w ielk ie  M ocarstwa wda- 
ię się  w r z e c z ,  pochodzi zapew ne z t ę d , im  
w  pośrednictw ie na m o r z u , M ocars tw a ty lko  
m o rsk ie  dz ia łać  m ag?. A u s tr - ia  sam a uspo­
ko iła  przed 7 laty  NParto! , rów n ie  iak F ra ń -  
cyia przed  4 laty H iszpam ig ; oba  M ocarstw a 
d i ia ła ły  bez m a te ry  iaftłey pomocy swych 
S p rzym ie rzyńców , a le  tfre beż dvplom aty-  
czaego ich  wspierania* A  tak  p rzy  zupdU

> a (



n e y  Jedności G ab ine tów  uproszczone są 
sposoby w y k o n a w c z e , gdyż każdy z nich  
f>rzyymuie p a  s iebie naystbsownieyszy do 
ew oiego  po łożenia  i s i ł  obowiązek. Jeże* 
Ii  nas się k to  zapyta , d la czego te trzy 
R z ąd y  z w ie lkom yślne ra  sw onn postanow ie­
n ie m  -tak d ługo  się  ociągały ? tedy o d w o ła ­
m y  się do Anglii,  k tóra dopiero po 161etniey 
w alce  u z n a ła  kr.de po łudn iow ey  A m e r y k i , i 
d o  F rancy i , k tóra dopiero w r .  1823 zawojo­
w a ła  S taay H iszpańsk ie  , trzym ające  od r. 
182G ied«ego % B u rbosów  w niewoli.  T akoż  
4avvniey F ra n c y  i a w y trzy m a ła  cz te ry  Jata , 
j m n  oświadczyła się za pow stańcam i półno- 
c n e y  A m eryk i , i ty le ż  la t  go tow ała  się A n ­
glik) , n im  na rew olucy ią  F ra n c u z k ę  uderzy­
ł a .  B y łb y  ,ło b łą d  .przystępować zaraz w 
p ie rw sz e j  chwili do stanowczego k r o k u ,  bo 
^w iązek  pom iędzy k ra ja m i  w ym aga powolne­
g o  d.ti*kan 'a  i rozsądnego nam y s łu .  S p ra w ą  
£}recka zm ien i ła  istotnie gwóy c h a r a k te r :  r e ­
w o l u c j a  w y. 1827 p o d  Prezęsetn  Sessini 
je s t  wcale i n n ą , iak by ła  w jr. 1821 p ad  
Jps y laptyrn. N ależa ło  oprócz tego oczekiwać 
/czyli pi® p rz y jd z ie  do s tanowczego w ypadku 
Jub  poiednania .  Zresztą k rzyżow ały  się wi­
d o k i ,  które należało  szanóyyać: T u rcy  m ie li  
za sobą praw o  .blisko k se tn -g o  is tn ienia , 
k tó re  by ło  u znane  , chociaż n ie  należeli  do 
śedności E uropeysk iey .  Z a  G re k am i zaś m ó ­
w i ł a  zasada jnowego ich r z ą d u ,  r e l i g i i} j l i ­
to ść  n ad  ich  c ie rp ien iam i .  Potrzeba także 
by ło  roz trzygn ien ia  r ze czy ,  i i  p ro tekcyia  iph 
religii n ie  od  je d n eg o  M ocarstwa (Rossyi) za­
l e ż y , dla tego tra k ta t  A kierm ański poprze­
dz ić  m u s ia ł  Londyńsk i.  P rzez  ostatni te n  
t rak ta t  pogodzonem  wszystko zos ta ło ,  ta k  
p raw a P o r ty ,  k tóre  są is to tn ie  p r a w a m i ,  ja ­
ko też roszczenia G r e k b w , k tb re  także n ie  
#ą u ro ien ie in .  Obie walczące s trony  ostrze­
ż one  są o n ie b e z p ie c z e ń s tw a c h , k tó re  i m

grożą: G recy  o po l i ty czn e j  n iepodległości i o 
ska le  , k tbra iest dla n ich  za wysoką do p rze ­
bycia ;  T u rc y  o s a m o w ład n o śc i , która tylko 
nienawiści zaspokaja. W  mieysce więc n ie ­
użytecznego panow ania  o trzym a P orta  zarę­
czony h a r a c z ,  a G recy m ie ć  będą zamiast 
n iebezpieczne)' niepodległości obszerną m u ­
n icypalną  wolność. W  now ym  sw oim  is tn ie­
n iu  będą iako wazale dawnego swoiego Pana, 
a le  n ie iako niewolnicy żyć spokoynje. Ce* 
le  am bicy i dalek iem i są od trzech  dz ia ła ją ­
cych Mocarstw. Ż y ie m y  w czasie , k tó ry m  
nie r /ą d z ą  daw ne w yobrażenia.  Cały się 
Świat wznosi między dzis ie jszą  i daw ną po­
l ityką. Dzięki is tn ie jącem u p rzym ierzu  po­
między Rządam i.  E u ro p a  iest ty lko  iedną  
o j c z y z n ą ! „

Z  M a d ry tu  d. 5 Lipca.

O negday  do Posłów F rancuzk iego  i 
A ngielskiego nadbiegli z L izbony  gońcy. Od­
tąd bywaią częste posiedzenia M inistrów . M a 
bydź (po d łu g  D zienn ika  Sporów) m iędzy A n ­
glii?  i E ra n cy ią  zawarta  u m o w a ,  mocą k tó ­
rey u t rz y m a n ie  k o n s ty tucy jnego  R ządu  przes 
t e  Mocarstwa iest zaręczone. Angliia  chce  
.woyska swoie z Portugali i  co fnąć ,  zostawu- 
iąc ty lko  półtrzecia tysiąca ludzi z dosta te­
cz n ą  arty lery ią  w L izbonie  , k tóre  stać  będą 
w tw ie rdzy  B e l e m ; F ra n cu z k ie  zaś woyska 
jastąpić znaią z Kadyxu i Barcelony. D łu g  
F rancy i  nia H iszpaniia  dostatecznie zabez­
pieczyć, U stąp ien ie  W oysk oznaczone iest 
n a  lwszy P aździern ika  r. b.' Rząd nasz, k tóry 
n ie z d a ie  się bydź k o n te n t  z tey u m bw y , roz­
k a z a ł  do 15 W rześn ia  u tw o r z y ć ?  now ych  l in i-  
iow ych  pu łków . Osoby iadące do E s tram adu-  
p y  doznaią ciągle w ielk ich  trudności .  W o j ­
ak  o obserwacyyne jest iuż is to tn ie  rozwią- 
zane,

Po juowincyi&ch inuią się ciągle buc-



fywnicze b a n d y ,  w sa m e m  biskupstw ie T o r -  
Suzy liczę ich 61 k tóre  m aię  do 2000 ludzi.

S tronnictw o Apostolskie n iekon len te  iest 
a  Jenera ła  L o n g a ,  iak ty lko  został Je n e ra ­
ł e m  kap i tanem  w  W alencyi.  W  istocie do­
zwala on wszystkim pow racać d o sw y c h  m ie ­
sz k a ln y c h  tn ie y sc ,  k tórych  porzednik  iego 
( D o n  Józef  Oddonel) w ypędził ,  i n aw e t  P r e ­
zesowi S ędu  k rym ina lnego  w W alencyi za le­
c i ł , aby w spraw ach  politycznych  sęd wię- 
cey zważał na  postępow anie  n iżeli  na m n ie -  
Mianie obwinionego.

H r .  T o r r e - A l t a ,  k tóry  należy do zabu- 
i z e ń  w Algesiraz., uszed ł do G ib ra l ta ru .

H ra b in a  C h inchon  ,  m a łżonka  Xcia Po- 
. ikoiu o trzym ała  100,000 rea lów  roczney pen- 

ayi.
D n ia  28 z. m .  postrzeżono n iedaleko 

p rzy lądka  F i ni s te r  re korsarza K olum biyskie-  
go , który prow adził  5 do 6 zab ranych  H i­
szpańsk ich  okrętów  i n a w e t  śedeu F ra n c u ­
z k i  z B a w r u ,  k tórego ła d u n e k  w ynosił  do 
300,000 franków . U zn a n y  o n  został za do- 
b rę  zdobycz i  do Puerto-Cabfcllo o d e s ł a n y , 
ponieważ celna kom ora  w Kadyxie ięgo ł a ­
d u n e k  expediow ała.

N o w y  N uncyusz Papiezki T iberi  n a ię ł  
zapew ne w te m  m n ie m a n iu  na trzy tygodnie 
d o m  wieyski M arrac  p rzy  Baionie ,  że w krót­
ce ukończę się zaehodzęce z  Stolicę S. spory; 
Jecz to dotpd n ie  nastąpiło .

Z L izb o n y  d, 2 L ipca .

K ejen tka  za tw ie rdz iła  m ianow an ie  D on  
L u is  d e  Rego nacze lnym  W odzem  woyska 
kosty tucyynego  pr?ez Cesarza D on  P ed ro .  W 
jrokn 1323 by ł otj iuź w te m  znaczeniu .

P. P a lm e l la  m ia ł  z L o n d y n u  donieść ,  i i  
a ie p rz y y ia u ie  M in is te rs tw a spraw zagran i­
c z n y c h ,  poczenj przeznaczono n a  t ę  posadę 
ff. YiJlareaL

P. d e  R eżende  Conti n h b ,  dowódca w  
A b r a n t e s , został dla opieszałości o d d a lo n y , 
gdyż uszedł z pod iego dozoru  w ięzień stanu.

Z  osady tu teyszey  cięgle ucieka ię  żo ł ­
n ierze  ; z za trzym anych  niedaw no 19 w w ie­
czó r  dnia 27  odebrało na  pub licznym  ry n k u  
po 200 p r ę tó w ,  poczem  ieszcze do w iezienia 
zaprowadzonemu zostali i m arę bydź do Afry­
k i  odwiezioDemi. Sześciu innych  siedzi le ­
szcze w w ięz ien iu ,  gdyś  m ie l i  ważne «czy-
mić w yznania.

Sprawuięcy interessa H iszpanii byw a 
często u  Królowey wdowy ; n iedaw no baw ił  

( u  niey przeszło 4  godziny.
D n ia  26. Czerw ca p rzyby ł t u  Angielski 

pocztowy s ta tek  z  p ism am i do Rzędu , po k tó ­
ry ch  o d eb ra n iu  udal i  się zaraz M in is trow ie  do 
R e jen tk i  do pa łacu  Remsica , a wczoray m ia ł  
M in is te r  S a ldanha  naradę z P osłem  A ngie l­
skim .

P rzed  m iesiącem  przy wiózł tu  o k r ę t  A n­
gie lski k i lk u n a s tu  b y ły c h  H iszpańsk ich  offi- 
ce rów . R zęd  n ie  d o z w o l i ł  wysadzić ic h  n a  
lęd  i nakaza ł  kap itanow i o k rę tu  gdzie indzi.ey 
ic h  zawieść. A że okręt te n  by ł do Kadyxu 
p rze zn ac zo n y , p rze to  za t rz y m a ł  i c h  Rzęd pod 
d o z o re m ,  poki n iezdarzy  s ię  o k r ę t ,  k tóryby  
jc h  na  pow ró t  do A nglii  zawiózł.  T e ra z  do­
zwolono i m  za po rękoym ię  .bawip w L izbo­
nie .

Bawięcy w e w nętrz  k ra iu  i zagranicę 
przeciw nicy  konst> tucy i rozsiew n ię  n ie c h ę ć  i 
żo łn ie rzy  do zbiego.wstwa n a k ła p ia ię . Wszy-' 
S tkiem i £emi k ro k am i Jd e ru ię  szczególniey  
zw olenn icy  Królowey w d o w y , H r .  C in tra  , 
B a ron  S a n d e ,  D on  P a sq u a l  Moscoso (k tó ry  
zaw sze przy K rólowey baw i) .

D n ia  29 Czerwca p rzy b y ły  t u  po 53dnio- 
w ey żegludze z P ara  P o rtuga lsk ie  G ale ry  P ra-  
ze re  -i Radość przyw iozły  w ia d o m o ść ,  że 
w y b u ch łe  w tey p row incyi rew olucyyne  po- 
tu sz en i#  u śa U e iz ó n e  zos ta ły ,  p rzyczem  200



o 3 ł  *

osób życie u trac ie  m ia ły .  M ów ig ,  iż wybór
rek ru tó w  m ia ł  bydź do tego poruszenia po ­
wodem

—- D n ia  4go —
O negday  R e jen tka  po d ług iey  swey cho­

rob ie  p rze iecbała  pierwszy raz  przez u lice 
stoiięy tu teyszey i wszędzie z navźvws*em i 
ok rzykam i radości p rzyym ow an* była.

N ow y  M in is te r  spraw  w e w n ę t rz n y c h ,  
Wicehrabia S j n t a r e m , zabron ił  wszelkiLgo 

roztrząsan ia  w p ism ach  p u b l i c z n y c h  przypad­
k ó w ,  o k tó rych  Rzęd m a s ta n o w ić ,  oraz 
wydania pisma rozbiera jącego rozrządzeniu
e r ty k u łu  92ga  konsty tucyi tyczącego się f t r -  
jencyi.

P rz y b y ły  onegday z Wr^dnia goniec 
p rzy w ieść  m ia ł  don ies ien ie ,  że  In fa n t  Don 
M igne l  n ie  uda się do B razyli i ,  poczerń M i­
n is t e r  Salda nha  w ypraw ił  do Rio-Janeiro  po­
cztowy sta tek,z p rze ło że n iem  da  Cesarza ,  aby 
p rzed  25 P aźdz ie rn ika  z iecha ł  do  P o rtuga li i .

Z  B r ttx e łlł  rf. 14 Lipca-*

D n fa  28 Czerwca Xięź"' p Ida , m a łż o n ­
k a  Xcia Bernarda S a s k i e g o p o w i ł a  szczęśli­
w ie  w G andaw ie  s y n a ,  k tó ry  na ch rzc ie  o- 
t r z y m a ł  im iona  F ryde ryk  A u g u s t  Karol.

N . Król rac zy ł  za tw ie rdz ić  zm ianę w 'i» 
etawach N ider landzkie  ; nand low ey  i om pan ik

W yznaczona  od Rząd® kom m issyia d e  
s ta tystycznego opis® ca łego  k ra iu  w k ro tc -  
f r a c e 1 sw oie ukończy.,

D o  obozu ćw iczeń  w  okolicy T u rnh j* t
aibierze się  n a  1 W rześn ia  12,00© ludz i  raa -  
* e y  hioni.

Od: brzegom,' m ż s e z e y  E ib y  d n a  24 Lipca*

P o d łu g  nay iHiw szych doniesi e ń  z L u b e ­
k i  f ld tta  R ossyyska,  z-9: linnotwy clk okrętów 
żi t S  f re g a t  z ło ż o n a , p rzy b y ła  d n ia  20 d e  
^uwiui i  s tanęła  n a  kotwicach, pod! faattarjjgt 
lB3SCfr K rso o -

S ły ch a ć  , iż uzbro iony  bydź  m a  o k rę t  
pod f imcergm D u ń s k im ,  d la o k rą ż e n ia , otf- 
rysowania i oznaczenia D uńskiey  granicy p o i  
brzegam i G w inei.

N o w y '  Poseł F rancuzk i  przy Dworze 
S zw ed z k im ,  H r .  M o n ta le rn h e r t , p rzyby ł do 
Sztokolrnu.

Z Stambułu rf. 1 Lipca.

P osłow ,e  A ng ie lsk i ,  F rancuzk i  R o w y -  
s k i ,  wyraża G azeta  pow szechna ,  podali R e is -  
Ęffendem u p rze ło że n ie  przeciw oświadczeniu  
P o r ty ,  przez k tó re  odrzucone zostały ich  
prcrpozyeyie w zg lędem  uspokojenia G recy  i r 
pon iew aż  n ie  b y ło  podpisane. Pose ł  F r a n ­
cuzki m ie n i ł  go bydź p rzec iw nem  wszel- 
k ie m  fo rm o m . Pose ł  Rossyyski protestowa? 
się w  sw ey nocie  uayw y raź m ey  p r - t c i w  
tw ie rd z e n iu ,  iakoby propozycyie Posłów  
sprzeciwiały się konfereucy io ru  w  A k fe rm a-  
n i e ,  i w ezwał Reis-F.ffen.dego, aby  przeyrza? 
pro tokół tych k o n fe ren c y y .  —  Porta nic n s  
te  prze łożenia  n ie  odpow iedz ia ła ,, P os łow ie  
też n ie  rarzynip dalszych kroków i zdaiąr s ię  
Ba now e ins t rukcy ie  oczekiw ać.

O d granic Tureckich rf. 1$ lirretr.

P o d łu g  rraynowrzych doniesień  z S ta m ­
b u łu  Porta. uzbraia się naypotęźn iey .  P rzed  
4  ieszcze tygodni a mia w ydał S u ł ta n  fe rm an  
do prowincyv n.akazuiący powszechne uzbrc. 
l e n i e ,  i  wszystkim Baszopr za lec ił ,?  aby n a ­
w e t  © hrześda*  d »  obrony państw a uzbraiali „ 
co wszystko, zapowiada ,, £ę S a ł t a n  n ie  p rzy y -  
m ie  żadnych  propozycyi, w zg lędem  G recy i .  
Donoszą także z tey stolicy,, ź e  zaszła w D y ­
w anie propoz.ycyi a „ aby wszystkie azcZftki 
starożytności w A ten a ch  i  około. Aten] d§. 
g r u n tu  zb u rz o n e  zostały , iżby F rankow ie  n i e  
odwiedzali więcey z iem i A tyck iey .

P ry w a tn e  listy z Ankony pod d n i e m  7



L ipca  i wiele G azet  W łosk ich  doniosły  o w y  
m ordow aniu  W a m i r r i e  w przeszłym  m i e l ­
cu  Greków i F ranków  i tudz ież n iek tórych  E- 
tiropeyskieh  Konsulów. Lecz wiadomość ta  
dotąd  się niepotwierdzn.

S u ł tan  posła ł dowodzącym  w G recyi Ba­
szom  Reszydowi i Ib rah in iow i ha tiszeriff ,  
aby korzystając z odniesionyJii ktrrzyści przy­
t ł u m i l i  rokosz n im  inne  okoliczności (w y ra ­
zy tego b a t 1 szeriffu) na obronę rokoszanów 
saydą. Na szczęście dla G reków  zdaie się 
te n  .o .k a z  m ało  sku tkow ać ,  g j ż  oba ci wo­
dzowie n iem ogą źv ,jc ięz tw  swoich z b raku  
żywności daiey popieraę.

/ >
Jedna  z G azet Paryzkich  zawieia  pod 

nap isem  z Paryża dnia 18 Lipca co nas tępu­
je : Kupcy tu te j  si odebrali listy z Eg ip tu ,  pod­
ł u g  których Basza Egipski M e h e m e i  ogłosić 
się  m ia ł  n iepod leg łym  od Lorty. Podaią ró­
żn e  powody , które g do te, o nak łon iły .  W 
L  ftopadzie 182Ó D yw an  uczynił m u  św ie tne 
p rzy rze cze n ia ,  skoro syna z znacz.ieru w o j­
sk ie m  do Eelopenesu poszle, a między inne-  
irift U and jia  im a ła  bydź do iego baszowsfWŁ 
przy łączoną . M eLem et postrzegłszy od m e- 
ia tuego  Czasu , iż P orta  cciąga ; . ę 'z  dopeł­
n ie n ie m  swoich p rz y rz e c z e ń , rozkazał swoie-

n r a  synow i,  aby żadnych  w ięcey Egipsk ich  
officerów db S tam b u łu  n ie p o se ła ł ,  i gflyby ż 
iakiego bądź powodu Pelopeues opuścił, prosto ■ 
do A lexandryf p o w ró c i ł ,  z zos tawieniem  ie- 
dnak  znacznego- oddziału  woyska z a r ty le ry -  
ią na  Kandyi Na początku teraźnieyszey 
kam pan ii  p rzys ła ł  S u ł ta n  te m u  Baszy n a  do- ’ 
wód swej laski m ianow an ie  W. A d m ira łem  
flotty T u reck iey  i nacze lnym  W odzem woysk 
w Tessalii.  Lecz ivleheniet naniyśiiwszy się, 
m e  p rzyjął tego niebezpiecznego a o n o ru  , 
gdyż obawiać s; ę m u s i a ł , iż skoro opuści 
E g i p t ,  więcey do niego nie t ra f i ,  w iedząc 
d o k ła d n ie j  że D y w an  n iechę tn ie  patrzy  na  
is to tną  iego niepodległość^ k tó rą  sobie odda- 
wna zapewnił.

T E A T F .  N A R O D O W Y  
Dziś w N iedzie lę  , to iest dnia 5 Sier­

pnia r. b. dana  będzie przez przeieźdźaiące 
T ow arzystw o Operystów z C.K. mieysk: Lw ów: 
T e a t ru  w języku  N iem ieck im  W ielka  h ero i­
czna Opera w 2 ak tach , _ m uzyką Rossiniego: 
Tum k r e d .—* JP .  Jakób Z ie l iń sk i ,  T an c e rz  T e ­
atru  kłćfrszdwśkifcgo i Nauczyciel tańców po­
kojow ych  , przed w yiazdem  swoim ho W ie ­
d n ia ,  będzie m ią ł  honor  okazać s;ę na scęnie 
tuteyszey pdsk o ń c zo n e j  operze, w T a ń cu  T y -  
rutsKim z  W a rya cya m i.

W  F  Z  I V  J  N  I E.

Gdy p rzy  spisywaniu U rzędowego Inw en ta rza  m aią tku  po ztnarłey  bezpotom nie  Staroz: 
M a łoe  z  Juchym ow iczów  czyli Kliinbergówr Borgerow e y , niegdy Staroz: Samsona Borgera 
m a łż o n c e ,  razem  z m ę że m  za życia tu w Krakowie na Kazimierzu w  źydowskiem  mieście 
w  własney części D o m u  pod L. 61 w G m in ie  X. stoiącego , z a m ie szk a łe j  , i wypożycza­
n ie m  na zastaw p ien iędzy  sp e k u lu ią cey , zna lezione są w znaczney ilości rozm aite  rzeczy , »
tudzież  n iek tóra  kosz tow ności , iakó 'zastawy na zaciągnione długi przez różne osoby tym że 
Borgerom  d a n e ,  a  właściciele takow ych za s ta w ó w , o w ykupno m ych  nie czynią dośtate- 
c z n .c h  z g ło sz e ń ,  w ie lu  n a w e t  z zam ieszkań  i inieyscaj pobytu  i e s t ( n ie w iad o m y c h ;  p rze­
to Notaryusz nizey pod p isa n y ,  do spisania rzeczonego inw en ta rza  wy znaczony , w sk iuku  
oddzielnego upow ażn ien ia  przez rezolucyią Wysokiego T ry b u n a łu  I. In s ta n c j i  W . M. Kra­
kow a i iego O kręgu  3d. 15 IWata r. b. Nro 1179 z a p a d łą ,  sobie ud z ie lo n e g o ,  wzywa ni-  
n ieyszem  wszystkich właścicieli zastawów iakiey bądź n a tu ry ,  i k iedykolw iek  tak u Star: 
M a łk i  Borgerow*y , iako i u  m ęża iey Staroz. Samsona Borgera z łożonych ,  a teraz do in ­
w en ta rza  z p raw n em  oszacowaniem Zapisanych , aby każdy z dowodair i , iakośc zastawów ,, 
i lość powziętych na też p ie n ięd z y ,  i zaległość p r o w i z j i ,  uspraw iedli w ia iąc em i, do V\l. I g n a ­
cego Ostaszewskiego Noraryusza Publicznego  W . M. Krakowa z O k r ę g ie m , iako sądowniff 
ustanowionego Kuratora , w Krakowie w Kamienicy przy w ielkim  R ynku  pod L. 453 za­
m ie s z k a łe g o , n a  p iśm ie  z w yrażeniem  im ie n ia ,  n a z w isk a ,  s frnu  i zamieszkania sw e g o ,  
• r a z  ty c h  oiób za pośrednic tw em  ,t lub  pod im ien iem  których mogły b y d ź - z a s t r w y  ^żynio* **



n e  w p rzeciągu  iednego miesiąca, a nayda ley  do dnia 3 t  S ierpn ia  w łączn ie  roku  bieżącego, 
nieodzow nie  się z g ło s i ł ,  i w edle  rozporządzeń powyższą z daty i n u m e r u , pow o łaną  rezo- 
u c / i ą  T r y b u n a łu  o b ię ty c b ,  zadosyc uczyn ił .  —  W  p rze c iw n y m  bowieror rsz ię  . wszystkie- 
rzeczy i kosztowności z a s ta w n e ,  o k tóre  w te rm in ie  i w sposobie wyżey w skazanym  nie na­
stąpi zg łoszenie ,  zostaną przez publiczną licytacyią sp rz e d a n e ,  i wsze lka  przewyżka ieźeli* 
by iaka z wylicytowania za k tó re  zastawy po zaspokojeniu  d łu g u  i procentów do massy n a­
le ż ą c y c h ,  w y p ad łą ,  w m y ś l  prawa za bezdziedziczną w ła -ność  p o c z y ta n ą ,  i iako ta&a n *  
rzecz S karbu  publicznego  p rzyznaną  będzie .

W  K rakow ie  d n ia  18 L ipca  1827 r .  L e o  Raw icz P szc zó lk o w sk u

D O N I E  S I E  N I A.

W y d z i a ł  D o c h o d ó w  Publicznych i Skarbu  &c»

G dy kaucya  za P ,  H en ry k ie m  S a lom ońsk im  dotychczasow ym  S ekw estra to rem  Rządcr* 
w y m  przez P .  Felixa S ław ińskiego Dziedzica D óbr  Brzezie Szlacheckie n a  S u m m ę  z łp ,  1000 
zapisana ,  z pow odu oney  expiracyi In teressan tow i zwróconą zos tan ie :  W ydz ia ł  przeto poda­
je  do. p u b l ic zn e j  w iadom ości,  iź kaźden jakąkolw iek  p r e te n s j i ?  * przyeyyny sprawowanych, 
obowiązków Sekwestra tors kich do P .  Salomońskiego maiący , z takową naydaley do' dnia o- 
s tam iego  W rześn ia  r. b. w W ydzia le  Dochodów  P ub licz n y ch  zgłosić s ię  w in ien  ,  po u p ły -  
n io n y m  bow iem  t e r m in ie ,  powyższa k a u c j a  P .  S ław iń sk iem u  w ydaną  zostanie.

W Krakowie dnia 31 Lipca 1827 r.. IPasrerrcib.
G a d o m sk i , Sekr: W y d r .

mocy  po lecenia  T ry b u n a łu  I .  Instancyi M .  W .  Krakowa i  iego O k rę g u ,  <fd, 27go> 
L ipca '  r. b. odbędzie s ię  we wsi Ruszczą nu P lebanii  dnia 13 Sierpnia r.. bJ o godzinie 9 ie y '  
ran n e y  począwszy licytacyia ruchom ośc i po X. M acie iu  Ambrozińskim. pozostałych,, iako- t o :  
s u k n i ,  narzędzi gospodarskich ,. x iążek  i  k i lk u  U li  F szszó ł.

W K rakow ie dn ia  4  S ierpn ia  1827 r„ M a ia k ie w ic z ,  N o ta r .

W  d n iu  i S ierpn ia  1827 r .  o  godzinie 10 ranney ,,  na Klenarzu w ulicy D ł u g i e j  przy ‘ 
r a k o w ie , '  w do mir pod L 56 w G m in ie  V I I .  M . VV. K. w drodze exekucyi Sąóowey od­

b ędz ie  s ię  publiczna licytacyia n a  w ydzie rżaw ię  przychodów z d o m u  całego w raz  o Ogród­
k iem  p rzy leg łym ;,  a to  na la t  trzy  to  iest: od dnia 7 Sierpnia 1827 r .  do podohnegoż dn ia  
i  m iesiąca w r. 1 8 3 0 \ ch ę ć  zatyrn I r y to w a ć  m a iącyeb  zaopatrzonych w vadium  złp: 40', pod- 
p is tn y  K om ornik n a  ezas i m ie jsc e  oznaczone zaprasza. W a ru n k i  do tey dzierżawy przed roz­
poczęc iem  lieytacyi odczytanem i zostaną.

. ^  Krakowie d n a  30 L ipca 1827 r .  T e o d o r  JanJorSKi ,  Kom: Sąd,

lViż<jy podpisany w iadom o czyni Szanow nej Publicznośc i ,  źe, iego  sk ład  towarów »
: mianowicie P erka l ików  ,  m a te ryy  w e łn ia n y c h  na  spodnie ,  bairyszow  <kc. k tó ry  p ie rw ey  n a
3 traoo rn iu  pod N ro  1. znnydow ał się ,, teraz- n a  Podgórze pod  Je len ie  na  lszy m  pię trze pod
L .  11 przenie-tłón” został.  —  Tow ary  t e  za- pom ie rną  cenę sprzedawane będ ą ,  gdyż je  nad­
pisany w p ro s t  z fabryki o t r z y m a ł ,  przez co p o d c h l e b i a  sobie ,  że S zan o w n a  P ub liczność  li­
czbą obecnością sw o ią  zaszczycić go r a c z y . - — W  Krakowie dnia Igo S ierpn ia  1827 roku..

C h r .  H .  G abrielli.

Oorrr w uiiey S g a  M iko ła ja  p o d  L ic zb ą  637  iest * woTney r ę k i  każdego  czasu d o  sprzł - 
tfan ir .  ^ y t s ą c ^  sob ie  k u p n a  zechce  s%  u d a ć  d o  w łaścic ie lk i  tegoźs doznit.


